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I Ogłoszenie. I 
~ ~ +:+ 1) Do rozporządzenia Zarządu Oubernjalnego musi być +:+ 
~IU postawione 200 uprzęży po 2 konie, Są one znaczone przez ~I~ 
łl przypalenie i winne być o każdej porze na żądanie do dyspo· ł 
Tit.' zycji. Lista właścicieli oraz koni winna być dostarczoną przez y, iJ Komitet Obywatelski do d. 1 stycznia 1915 r. Zarządowi Gu- ~IV 
filH bernjalnemu. ~I~ 
t;ł Ną czele Zarządu stoi członek Komitetu Obywatelskie- ~ 
~~ go (p. Mińdel) oraz z ramienia Zarządu Oubernjalnego miano· ~~ 
filH wany podoficer. ~ 
c.T 2) Do dyspozycji Ząrząda miejskiego Handlu ł Prze· t;i' 

l
łlfU~ mysłu stać musi 350 uprzęży po 2 konie każda. Nale3y je ~~ 
Il również oznaczyć przez 'przypalanie. ~ 

Wszystkie wydane do tej pory świadectwa tracą o bee- ~IV 
łi~ nio swą wartość. Komitet Obywatelski obowiązany jest do- "Il il starczyć do dnia 1-go stycznia 1915 r. listę właścicieli oraz- $, 
lj koni. ~lj 
r,
1
1 3) Konie, tyczące się § 1 ), należy dostarczyć 2-gQ r,

1
1 $, stycznia 1915 roku o godz. 9-tej z rana na Rynek T&rgowy $, 

mu przed gmach cyrkowy, w celu ostęplowania. Wszelkie przy- ~I~ 
filH rządy do tego dqstarczyć winien Komitet Obywatelski. rii~ 11 

Konie, tyczące się § 2), należy dostarczyć 4-go stycznia ~ 
1915 r. o godz. 9-ej z rana na Rynek Targowy przed gmach lmJ 
cyrkowy w celu ostęplo\'llania. ~1 

Wszelkie pzzyrządy dostarczy~ winien Komitet Oby- +:+ 
\Vatelski. · ll1U 

4) Wła§ciciele i ich konie, tyczące się §§ 1-go i 2-go, filn 
zostaną również oznaczone przez odpowiednie opaski, marki T;+I 
oraz świadectwa, w celu uchronienia od możliwej rekwizycji. ~li 

Wszelkie konie, nie mające znaku przvpalonego, mogą fili 
być przez władze wojskowe zarekwirowane. Reklamacje u- fii' 
względn1ane nie będą. ~1' 

5) Do rozporządzenia Zarządu Oubernjalnego zostawiony ł 
być muśi park, składający się ze 100 wozów. Będą one od· ifii' 
powiednio oznaczone. ~1' 

Obowiązek dostarczenia parku włożony zostaje na Ko· filD 
mitet Obywatelski. Termin odebrania naznaczouy jest na 6 fi 
stycznia 1915 r~ o godz. 9 zrana w koszarach przy ul. Kon· H 
stantynowskiej. Tam musi być również obecny w oznaczonej !! 
porze, członek Komitetu Obywatelskiego. ' ~ 

6) Konie i wozy, z których korzyata w chwili bieżącej ~ 
Zarząd Gubernjalny, niniejsze rozporządzenie nie obowiązuje. ł 

Ostemplowanie, znajdujących s\ę obecnie w drodze koni, ijjii 
odbędzie się na skutek rozporządzenia Zastępcy Gubernatora ll1' 
kapitana Bormana. i 

Gubernator YiU 
(podpisano) GER~KE. fil~ 

Jenerał-major. +:+ 
I Łódź, dnia 29 grudnia 1914 roku. ~~ 

J=;M&.~=$:6...i)~~-=-~~-!)~a !f! SS ~ t=-=~-==f ~~~(! .tM:' I. 
Rytm chwili. 

-:-

IV. 
Wielkie zagadnienia narodowe 

bywają u nas nader, lekkomyślnie 
traktowane. Rozwiązujemy je z nad
zwyczajną szybkością, nie zadajemy 
sobie bowiem trudu, by wgłębić się 
w istotę rzeczy. 

I w dobie obecnej, która posia
da dla narodu olbrzymie znaczenie 
polityczne, również sprawy narodo
we miast traktować poważnie, wo-

limy tylko omawiać i rozpatrywać 
mimochodem. 

Gdy na początku wojny wśród 
społeczeństwa polskiego ujawniły się 
odrazu aż trzy orjentacje polityczne, 
szerszy ogół zasadniczo żadnej nie 
hołdował, jednakie wybierał najbar
dziPj bezpieczną. jakkolwiek mogła 
być zupełnie nie odpowiednią dla 
narodu. Orjentacja ta powszechnie 
znaną jest pod nazwą „orjentacji 
czekania". 

Zachodzi obecnie pytanie, jak 
długo zamierzamy czekać i nie zda
wać sobie sprawy z istniejącego sta
nu rzeczy? 

ROZPORZĄDZENIE. 

Wobec tego, iż osobom woj
skowym zabronione jest bez ze· 
zwolenia Zarządu Oubernjal11ego 
rozkwaterowywać się w Łodzi i o
kolicy, rozporząd:e.:arn niniejszym, 
że obowiązkiem wszystk"ch o
bywateli jest, o wszelkich roz· 
kwaterowaniach się wojska, na
tychmiastowo donieść Zarządowi 
Gubernlalnemu piśmiennie lub 
ustnie. O rozkwaterowaniu się 
w nocy, należy dać znać nad 
stępnego dnia zrana. 

Uchylający się od niniej
szego rozporządzenia będą ka
rani. 

Gubernator. 
• * * 

Zwracamy uwagę, iż rozpo
rządzenie wzbraniające wszelkie· 
go ruchu po godzinie 9-ej pozo
staje również w noc Sylwest.ro ,, ą 
w s wej mocy, 

Publiczne za ba wy po godz. 
9·ej są wzbronione. 

Gubernator. 

* * * 
W okręgu Ces!) rsko-niemiec

kiej gub. Mdzkiej, wzbronione 
jest sprowadzanie, lub też sprze
dawanie innych pism poza pC1:ń
stwowo-niemil)ckiemi, austr1ac
kieroi oraz wydawanymi w 
Łodzi. 

Uchylający się od niniejszego 
rozporządzenia będą ukarani. 

Gubernator. · 
Łódź, d. 30 grudnia 1914 r. 

Jedyną i wyłączną akcją naszej 
samodzielności są niewątpliwie Le~ 
gj ony polskie. 

Nie będziemy rozpisywali się o 
ich dctychczasowej działalności, ta 
bowiem jest przez sfery, zbliska na 
ich czyny patrzące, należycie oce
niona 

Ciekawem jednakże jest ~tosu
nek pewnej części naszego społe· 
czeństwa względem Strzelców. Po
mijamy zupełnie sprawę przyjęcia, 
jakiego doznali oni u nas, gdyż w 
każdym razie, mimo różnic ideowych, 
mogło ono być znacznie lepszem.„ 

Chcemy jedynie zanotować fakt, 
który zdawaćby się mógł zupełnie 
nieprawdopodobnym ze względu na 
brak w nim logiki. 

Otóz zwolennicy sławetnej or 
jentacji „czekania", poniekąd wyra
żają swoje zadowolenie~ z powodu 
istnienia Legjonów polskich; Strzelcy 
powinni być, w ich pojęciu, demon
stracją polskiego ruchu zbrojnego 
wobec Europy, 

Z takiemi zapatrywaniami nam 
godzić się nie wolno. 

Jeśli uznajemy ich działalność 

Ogłoszenia· Nadesłane na l stronley SO 1<00. za ;::;:::====· wiersz lub jego mlefsce, śród tekstu 
60 kop., reklamy po tekśde 15 kcp., nekrologi• 
20 kop., Ogłoszenia zwyczajne 10 kop. Zamiejscowe 
po 12 kop. za wiersz nonparelawy. 02łoszenla małe 
l i pól ko;>. za wyraz. Katde ogłoszenie najmniej 

20 kop. 

1a pożytecrną i za mającą pewną 
ra ją l ytu, to należy. ich popłeraó i 
po .viaksz~ć f!Z~regi. 

Zbyt ich jest mało, aby dła 
dem) stracji jedynie szafofaó nam 
b}ło wolno ich życiem; powinniśmy 
być albo przeciwnikami tego ruchu, 
albo i ego zwolennikami. 

W pierwszym wypadku uwafać 
należy organizacje wojskowe polskie 
za zg:>ła niepotrzebne, w drugim 
zaś-musimy organizacje strzeleckie 
traktov\ ać, jako organizacje po~yte
czne w samej swej istocie dla 
sprawy polskiej i udzielić im odpo· 
wiedniego poparcia. 

Sprawa polska niepotrzebuje 
demo 1stracji legjonistów polskich, 
gdyż Europa Zachodnia rozumie, że 
naród polski musi mieć zapewnione 
warunki bytu i rozwoju, jakie przy
stoją kulturalnemu 20 miljonow~mu 
narodowi. 

Bardio a11tualna i ciekawa książka 
u rnz ła s ę w druku, w Paryżu w prze
dl:ldniu nie al wybuchu wojny. Nosi ty
tuł „Bitwa", a wyszła z pod pióra jedne· 
go z generułów francuskich. 

W przedmowie do książki swojej Per· 
cin zaznacr.a, że nie ma wcale zamiaru 
pisać podrącznika dla specjalistów, a tem 
mniej dla przyszłych wodzów. Cel, jaki 
sobie wytknął, to objaśnić szerokiemu o
gólowi, co się właściwie dzieje na polu 
bitwy. Spopularyzowi\Ć pragnie niektóre 
dane najuowszej wiedzy wojskowej. 

„ Wiadza wojskowa-·pisze-pozostaje 
niernz w zupelnej zależności od specjalis· 
tów, którym za' ży n·miz na nieprawidlo· 
we:n oświetleniu. W ien sposób powstajlł 
legenJy, wprowbdzaj~!ce zamęt do poJt:ć 
sp ołeoznych". 

Wywody Percina, aczkolwiek bardzo 
ciekawe pod niektó ymi względami, sprze
c·zne są z dauemi, zdobytemi w ciągu 
trwania wojny obecnej, co stRnowi nowy 
d1>wód tylko, jak w sprawach wojskowych 
teorja daleko nieraz odbiega od praktyki. 
Jest on najmiarodajniejszym przeciwnikiem 
wi'lry w liczebną przewagę sił, gorącym 
n:itomiast zwolennikiem teorji sil moral
nych, im głównie przypisując 1.noc rozstr1y• 
gającą. 

Pierwszy rozdział książki nosi tytuł: 
„Cel bitwy". Spotykamy się tu zaraz na 
wstępie z charakt~rystycznem dla autora 
określeniem pojęcia bitwy. „Bitwa, to 
starcie się sił moralnych". Autor wyśmie· 
wa domaga„ie się szerokich mas, aby im 
komunikowano niezwłocznie po bitwie do
kładną liczbę stL'iit obustronnych. Straty 
to r.llecz względna. Szerokim masom zdaje 
sle, że celem bitwy jest wymordowanie 
jakuajwięcej żołnierzy przeciwnikowi. 

A jedl)ak pogląd ten jest zupełnie 
błędny. Zwycięzca traci nieraz więcej, 
niż zwyciężony. Zwyciężyć, znacz3 zmusić 
przeciwnika do cofania się. 

Armja stotysięczna traci np. 10 tysię· 
cy i cofa się. Zwycięzca stracił dwa razy 
więcej. 90 tysięcy cofaj11 się pr111ed 80 ły• 
si14rami. Dlaczego jeduak cotajl\ siQ'l Dla· 
teito. ~e nie chcą dłużej walczyć, nie wie· 
-rzą już w zwycięstwo, złamana bowiem 110· 
stała moralua ieh siła oporu. 

Zwyoięzca to ten, kto może jeszc.se 
W81ozyc. ZwycięiJny ·ten, kto nie chce juł 
walczyć. Głośny strategik niemiecki, von 
der Goltz, pisze: „ W bitwie idzie nie o to, 
ahby wym ordo" 11ć przeci wnikft, Ject. żeby 
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ałamać m~stwo jego". Zwyciężać zual·~y 
de1or1anizowaó, wprow11daić zamęt, a ~· 
męt autorjalny jest w~·111kiem zamęt11 mo
rahae 11. 

W i:oad1iala lł-im, doty(·zącym Eposo· 
bów walki, P1rein oświadct:a, ~e sposol::em 
111tjwabi1j~,m je~t walka ftiechoty na ba
guetyl ojek•, z~jmuj!l.<:f' d11bra · poilycje, 
byłylty \TJre.it uiezwy 1ętone gd1 by mogły 
z11wsll9 11acltować l!liWP:J: krnw. Pod silny111 
jedna'- ogJlieru rli:iału\\ ym bn1uiący się Z!:\• 
oi}'Ra źle roi ·l'zyć. 

G<Jr zahaczy, że chcą, na1i ndornyć na 
ba~uety, aLtzela jesz'1ze gorze.i, pr; ~z .:o d:i e 
me.boM atakującemu, o ile duch jego jC>st 
silniejszy, przybliżać się stopniowo. W 
wi'ęks111oi\!i wypndków b1·oniąr.y s:ę, widząo 
11t111u1wozośó napadającrgo, ucieka przed ata
kle• u bagnety. 

Percin 01h1iadcza stanowczo, ze wy· 
pll.ilki, w którym brc11ią1·y się i:otrufi d9· 
łrwad. jo atnkn na bagnety ze ,;trnny śmia
~go· i etauowozego przel'iwnili3, Pt\ .bard zo 
rza.rkie. W wojnie fnu1cusk o• pr~1sk1e j los 
więL:szo4ci bitew rozstrzygnł. bnguety, r:111y 
jed11nk, zadane ba ne\em Rta11' w:~ znlod\\ il' 
pół procent~ ogółu runnych. 

W roidzi!lle trzecim p. Perc iu prze• 
ohbdzi do oceuy wartośei poszcz('góluyoh 
rod.ajów b!'oni w bi.wie wsp.Wcz"snf'j. 

•Królow'.ł bit\\y" nazywa pit>:'hotę. 
Tylko atsk piechoty wypiera nieprzyjaeieh 
1 poKyoji. Wszystkie wys'Hd wieldego 0.1• 

rodu •ntierzaó winny do tego aby rozporzą-
1 dzał przeduwszy&tkiem doskonal:\ 11iechołl\. 

Lepiej mieć średui :~ nrtylerję, a doskonnłri. 
-piechotę, nni~eli naodwrót. 

Muszyna brijowa to wogóle rzecz wt1żnn 1 
Qzłowiek jednak daleko wużniejs'.ltn. lCflżdy, 

• „ ·bogaty pod względem przemyslowym n~l!'ód, 
' omśe mteć rloskonał1\ artylerję. Nabyć ją 

· tnolfta za p:eu!!\dZ•'• Narorly urystokrntyozuo 
mog2' z łątwdśoil\ mieć świetną konnicę. 
Ala tylko oat·órl szezC!rze pntrjotyc~ny. może 

•' mieć dobrą piechotę. 
Działalność plecl1oty n:\ polu hi twy 

Pert!ln tak OJlisuje: Wojsko, doszedłszy do 
, - ltDiejslla, skąd widoczny jl'st uieprzyiaeiel, 

- Hpomiirn o wszelkim formalizmie U~ru· 
punnie przystoe<owywAć się Ulusi do 9.:!l· 

runkóiv te1·enu. Oficer baczyć jPno winien, 
' · le)ły ułkt uie powstt\Wał w tyle, pewna bo· 
' wiem łt\ceność moterjaii,a jeet w każdym 

razie niezbędna. Nagle piec·hot:i dost1<jo się 
w sferę ognia nieprzyjacielskiego. Lurlzie 
rzueajl\ sie nil uemię, ka~dy sam, bez roz· 
kazu, podllosi się i biegnie z jnkie 10 met· 
rtSw i znowu si!,) kładzie i ul;rywn. z ,i kaź· 
dym razem rzuca się u 1prz6d-niewiellta sto· 
suukowo grupa. System ten zustoRowirny 
został po raz 11ierwszy przez jnpońozyków, i 
dał doskon:\łe wyniki. 

W tam miejscu Percin. pr1.echod:d do 
bistorji rozwoju ugrnpownń bojowycl1, N:1• 
oierauie gęstemi kolumnami cloprowi1d70'te 
11ostalo do nnjwiękeiego rozwoju \ rzflz Fry• 
deryka Wielkiego. 

Napoleon w prnktyce n'a stosow 1 1ł ni· 
gdy naeiera1da zlJitt\ mtts:i, teor1c1hcm:e jl•rl-

ucz,atku policyJnego priy ulicy Nowo
Sp~•w~j. 

Zgon. 

Wczoraj zmaiła w Łodzi ś. p. Wik· 
torja z Zebrowskich Rowińska, w wieku 
Int 70. 

Ni-eboszczka b)ła matką znant>go po· 
wieściopisarza Władysbtwa Rowińsl:h~go, 
redaktora „Kurjera Porannego•. 

Zmarła odznaczała się wybitnemi ce-
chami charakteru. 

Cześć jej pamięci! 
e. Centralnego Komitetu Mili· 

cji Obywatelskiej. 

Na wczorajszem zebraniu C. l(. M. 
O. pod przewodnictwem in.tyniera p. Ta
deusza Sułowskiego rozpatrywano opraco· 
wany szczegółowy regulamin, mający na 
celu zupełną reorganizację Milicji Obywa
telskiej. 

Projekt żąda między innemi, aby 
funkcjonująca obecnie straż miejska była 
skasowana, a jej czynności powierzone 
były milicjantom etatowym. ' 

Z kolejek dojazdowych, 
Ruch na linji Zgierz-ł.ódź zostanie 

wznowiony zaraz po Nowym Roku. 
Roc:itn1ca. 

W styczniu t. p, przypada 30-ta ro
cznica otwarcia ochrony i szkoly dla 
dziewcząt, imienia Ant;}' i Jakóba mał
ionków Hertzów, 

W ochronie znajduje się obecnie 350 
dziewcząt przychodnich, które otrzymują 
codzienni~ obiady. 

Oprócz tych zgłasza się codziertnie 
100 dziewcząt z pośród prawdziwej nędzy, 
które również korzysta}ą z obiadów qez
płatnych . 

Zatrucie gazem. 
Przy ulicy Pańskiej 29 zualeziono 

d z iś zrnna w mi1 szk·1niu p. FrankienstPina 
zntrut·} gazem ich służącą. 

Przybyły lel;:urz Pogoto~\ ia Rntuuko-
wego skonsbtował śrnioró. 

J 

Teatr, muzyka i sztuka. 
Polscy A1·tyści Zjednoczeni w teatrze 

„Talia". 

Polsey artyści zieduoczeni w teatrze 
.'l'hn]j,..", Dzielna nr. 18, daj~ w czw11nek1 

cl. 31 n. m. „Wieozór Sylwesh'oW) ", na 
który złu~ą ;;i;: dwie :i.nakomite sztuki p, t. 
• N:n·e ~ zde r•ż)ł" farsa i ~Płai;,-,ka i Smh·· 
szek" o~e1·etkl\ w 1 akcit·, orni npottJoza 
"IG'Jk 1915", aktualiiie na.p.s11n11 i ua s\o· 
suoka<'h mi~jsco,\y(lli ovart<1. 

W p1ątel< o godi. 3 po pJł. •• lllk się 
śmillj!\ i płucz 1 w \V1u·.puwio", \\ 1oczorem 
zaś o god?.inie"~ 6 ·ej ,,Za~ruda Sohl:owa", 
t:1ztuk11 ludowa-.,., 6 a~ tt\Ch- ?.e śpie ,, f&mi, Bło-
tnicki1-go. 

. l 

na północo-wschód od Zadlicza sil· 
ll9 ataki nieprzyjaciela zostały od
parte. 

Poz<1tem na północo-wschodnim 
placu boju na naszym frondo nic 
nowi:go nie zaszto. Serhow ie wy~a
dzili r.no'' tli Zemliński most. 

Z·1skpca Szefa generaln<'go Szt :1bu 

v. Hoefer. 

Doniesienie u1•zędoweQ 
DERT,rn 29 gru l11in. Przy Ni.:uport 

i Yprrn v.1lobyliśmy nieuo 1H1.estrzt>11i. Na 
!'ólnOC'tlO· wsohó1l od Meuoh o !11 zost:1ły oil
p<1 rl t> Rilne utnki Frnnn.11zów. 

Na zachód od Apern1ont zdohyliśmy 
okopy francuskie; t1taki F11.1ncuzów na za· 
chó<l od Senuheim odparliśmy. 

Nad Bznrt1i i Rnwką poszliśmy nuprzód, 
U:l poł111J11ie od ln< Wło1izn odp:lrte ZOStłłly 
sil.w i1tiild l'O:iyjskie. 

Poz,aty·n żadnych zmian nie było. 

Wojsko japońskie w · Eu• 
ropie. 

KOPENHAGA. Biuro Reutnri -do110.d 
ii wintlomo~l'i pii;m franenskioh, ,inkuby .fo. 
j'iouja z11mierZf\ł11 11rzeslsć tiwe woj„ka do 
Ei.ropy, !H\ oparte nn wymyślt'. Kwastji 
t1:1j dotycllc·zas w ,faponji nie rozpatry· 
\1 :; no. 

Zwolenniey pokoju. 
RZYM. .Jonl'!lale ll'Italia• donosi z 

Peiersburga, iż utworzona iostala tl\m g1up11, 
ua r:zele kl1\rc'j stuuąl hr·. \VittP, lll.ijąca rn 
zadauiti po~retlnior.yć pomiędzy wojnjt\C'tuii 
pa1'.istwami w celu zawn1·cia pokoju. 

Zwycięstwo Turków na 
Czarnvm morzu. 

BERLIN. 28 grudnia. „Vo~sit1che 'l,ui· 
tuug" donosi o zwycięstwifl tureckim ua 
tnorzu C'zttrnym. Dowittdujemy siv .:o nastę· 
puje: Okręt • Hnmidic" rl. 24 b. m. ostrZt>· 
liwał z powodzeniem miasto B11t11rn .Mielili• 
1111potknla f'lo1ę rosyjską uiedalekli Mast.y i 
pol'~ęlu ostrzeliwać rosyjsl:i okręt linjowy 
„Restisłow" i zfltopiła 2 minouierki l'O~yjslde 
„Athos" i .Oleg". 

Ody d. 25 b. m. zbliżył się ol>ręt tu
recki „Sultan•,fa \\'US·Selim", flot,1 rosyjska 
C'ofuęła się do 8Awastopola, widocznie nosi"' 
la się z zami11rem rozrzu<'enia mln przy nj~ 
ściu Bosforu, 

Bomby z aeroplan6w. 
STRAS8BURG. Unos~ą.cy się\\> dwueh 

aeroplnnach lotnicy, rzucali do Strnsshurga 
homhy. Straty nieznaczne. 

AMSTERDA vL Frnncuscy lotnicy rzu
cili do Bligge 3 bomby. Aeroplan ostrze
liwano, r.ostnł on jednak nieuszkodzony, 

Odznaczenie. · 

cz~ pB~uje ~ieprzerwany spokój. W nie
d~telę Jcdyme od strony Rawy i Skiernie
wic słychać było przez 5 godzin dosyć 
silnq kanonadę. 
. Tor k\~l~i warszaw~ku-wiedeńskiej jest 
JU~ calkowtc~e nap!aw1ony i podągi kur
sują nomrnlme pomiędzy Łowiczem a To
runiem. 

Prezydentem miasta zosta\ mianowa
ny p. Emil Balcer. Lau1retchv w mieście 
znajduje si~ bardzo wiele, przy ulicy Pod
rzecznej naprz. prawie wszystkie domy za
mieniono w1 szpitale. 

. W szpitalach leżą ranni niemieccy\ 
rosy1scy. 

Ostatnio założono szpitale w gmachu 
gimnazjum i innych rządowych budyn. 
!~ach. 

W piątek nad miastem unosił się ae 
roplan rosyjski, który rzucił bombę. 

Taksa na produkty żywnościowe o 
piewa: wołowiny 1 funt 34 fenigów, cie 
lęciny-36 fenigów, chleb 6-cio funtowy 
I markę, kartofle sto funtów rosyjskich 
2 m. 50 f. 

Odpowiedzi Redakcji. 
Panu Stefanowi Janisz 

&kiemu. U~•ag1 i·!<Ó~kie, eo <lo 1 Otni· 
tatu Obywatelskiego i incycleutn z m1&Ara· 
cnrui, są. 111ji:upełuiej Elłnszne, jedu11i; n1& 

por:t ter:tz rozstrzf\rnĆ sprn wy wyhorrzt>. 

Dr. W. UUTKIEWICZ 
ul. -Huwrot l, róg Piotrkowskie} • 
Cłcarobya skórne, weneryoz~• 

i moczopłciowe. 

Prz:Jjniuje od 9-12 r. i od 5-8 
Panie od 4-5 po voŁ 20. 

Dr. L. PRYBUt.SKI 
Ulica południowa .N! 2. 

'l'elefon Ni 13-59 
Syphtlls, choroby skórne, włosów, 
(kosmetyka lekarska), weneryczne. 
. nioczopłclowe I niemocy płciowe!. 

],ecze11ie syphilisu salvarsanem Er· 
lich-Hata .606" -914 {wśródgylnie), 
Leczenie elektryczności~, elektroliz11 
(usuwanie s:.iljięcących włosów) cho
rób włosów~{ skóry przy pomooy 
sztucznego słońca 'Wysokogórskiego 
(qnarzlampe) oświetlenie kanału (u
retroskopia). Przyjmuje od 8-1 r . 

od 4-9. Panie od 5-6 p.p. 
Qla P.ll!\ oddzielna poczekalnia. 

ZaglnąJ biały _koń z bryczka, we wtorek. o go• 
dzinie 10 wieczorem na ul. Piotrk& siieJ 

~ 220. Ktoby wiedział, zechce odprowadzićzl 
wynagrodzeniem na. ul. Głównq 58 do Salomon/ 
Flatau. 3076-l 

Sam~el Wizenberg zgubił paszport, wydan/ 1 

g·mrny Radogoszcz. 3077-

,' nak w regulaminie zminn z„ duych nie po· 
czynił. Jeszcze w r. 1859 regulamin ten 
był obowiązujący we \I szystkit·h armiach. 
W iitwie pod Magent!\ iednak ~ołnie1ze 
sami, \>ez rozkazu ofo:eró\", którzy potral'ili 
głowę, instynktow nie ro~syp .tli się w tym· 
}jery. Gen t rnłowie jedn11k, \~yehowani w 
dawnej szkole, mi 1n o smutny eh doś v. itiric:rnu, 
poczynionych z g'istemi ko1lumnawi. nie 
chcieli u l.n ać wy~szości nacieraniu luźnf.lmi 
ezereg ·i mi. I do;ii&ro wojuu boerRk ·i w 1904 
roku przekonała nstakc~nie koła wojsko\\<,; 

„ BERLIN, 28/XII. .Nordd. Allg. Zei· 
tung" pisze: Jego Cesarskf1 i Królewska 
Mość rnczył obdarzyć sekretarz:t stanu i 
miuietra robót publicznych, dr. Ing, von 
Breikuhaclta żelaznym krzyżem 2 kfosy 
na hiałrj wstędze z cztirnemi obwódkami. 

Gusta.w Majewski zgubił paszpo1·t, wydtn} 
gminy Wierzcha gub. kaliska, pow. sleradtU 

3078-l 

t 

odtą1l wszystkie rPgnlnm:ny wprowadziły 
system tyraljerów. 

Wiadumośc~ bi~żące. 
Przepustki. 

Wobec tego, iż wiele osób zgłasza 
się ~o komendantu y po przepustki na 
wyjazd za granicę, podajemy do wiadomo
ści, iż takowe wydawane zostaj:} tylko 
poddanym niemieckim. 

Ewakuacja rannych. 

. , . w dniu ozhii>jsiym pr1ywit>z iono 1i·o 

nseeego miasta zonl!zny tr , nst 01 t r.11111s eh 
kozaków do1iskiob, których umiP,;;zczonu w 
miej11cowych lazaretach i A:q,itoiac!J. 

LekaPz łódzki w niewoli. 
I,.ekarz łódzki dr. A. Szwarcwusser 

1łuż"cy w armii rosyjskiej wzięty został 
do niewoli niemieckiej i zn11jdnje się obe
cnie w Łodzi. 
Z pierwszej kasr poż.•oazczędnośc. 

Zarz11d kasy podnje do wiadoniośoi, 
Ił począwszy od dnia 5 stycznia p. I'. Wf• 
płacać b~dzie wkłady, codziennie od 9-8 
po pot ~ 

Przen(esh~nle dzielnior. 

.. Lokal. V dzielnicy Milit..:ji 1:obywatel
sk1eJ przemeslilny został do lok al u." 4-go 

Wielka kwałeaaa główna. 
Urzędowe. 

Zachodni teatr wojny. 2R/XI1 

Priy NeJlport nieprzyjaciel wzna
wiał bezkuteczne swoje alnki, poc;
trzymywall v ogniem arrnatnim od 
strony morza, htóry nam żadnej 
szkody nio wyrządził. Raniono i za
bito kilku mieszkm1ców ~ Westende. 

Na południe o<l Ypern 7.osłały 
prz~ z nas wzięto okopy, przyozem 
wzicliśmy kilkudziesięciu jeńców. 

Kilkakrotne ataki przeciwnika 
na. północno zachód od Arras od
parliśmy. 

Na r.ołudnio·wschód od Verdun 
nioprzy1uciel po11awial kilkakrotnie 
swoje abl,i al(' zawf.łze be1.skuteczu1c. 

W rrusach Wschodnich i w Pol· 
Rce, na. północ od Wisły, nie zaszło 
nic nowego. 

Na. lewyn1 brzegu Wisły wojs
Jrn nasze, pomimo nftspr1.yj:1jącej 
pogody, posuwają sit: naprzód. 

WIEDE~, 28/Xll. Urzęde\\O 
donoszą: 

Na północ od przesmyku Dukla 
ustąpiły nasa wojska przed nacis
kiem rosjan na 1-iozycje położono bli· 
żej wzgórza górskiego Karpat. Pomi~
dzy Dialą, Biał:i i Dunajcem w pobliżu 

Redaktor I wydawca Jan Gl'odek (m. p. Przejazq 8,) 

Odgłosy wojny .. 
Z Łowicza. 

Z chwilą, kiedy droga z Łodzi do 
Łowicza okazała się wolną, liczni kupcy 
łódzcy wyjechali po zakupy różnych pro
duktów spożywczych, głównie mąki. Wkró
ce w okolicy okazał się brak najniezbęd~ 
niejszych artykułów żywnościowych, stąd 
ceny natychmia t podniosły się w górę. 
Chleb kosztuje od 12 -14 kop. kop. funt. 

l ontendanturn niemiecka zabroniła 
w~ozu, głównie mąki, kartofli i mięsa. 
Każdy kupiec, czy prywatny nabywca mo
że nabyć tylko określoną ilość towaru, ua 
przewóz którego otrzymu_ie specjalną prze
pustkę komendantury., Obecnie w Łowi-

WykształconGi paJJua, znająca dobrtt -~~Jl 
polski, umiej11ca tłumaczyć z nlemieckiegl 

na polski, potrzebna 1.araz.-Zgłaszać się }'ODll~ 
dzy 5 i 6 po południu-u.J. Przejazd 8 m. 8. 

Franciszek Woźniak zgubił ktrtę od paszportui 
wydana, z fabryki Szajblera. 8079-1 

~lletr .wintu ~ 
i karty adresowe 

w wielkim wybor 
wy OHJWB zybk.o i t 

DRUKflRnlfl 

J. CiROD ~ 
Przejazd 8 • 

świąte c:zne i z widokami r miasta [odii. 
do 11abycia w kantorze drukarni J. Grodka, PrzejazdNr.8. 

Handluj~cym znaczny ra 'tlf. 
' 




